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Od dawna nie by ło  tak świetnego i za jm u­
jącego publicznego posiedzenia fV >ars rawskie­
go Towarzystwa Dobroczynności, iak wczoraj; 
raczył ie swą obecnością zaszczycić JO. F e ld ­
m arszałek  X i ą ż ę W  a r s z a w s h i ,  którego u 
podwoi przybytku litości powitała Deputacja. 
Znajdowali się oraz, J W W . Jen:-Adj: Siypow  
D yrek to r  główny prezyd: w K. R. S. W . D. i 
O. P., H rab ia  Grabowski R ontroller  Jlny, zna­
komite Damy, Prałaci,  Jenerałow ie , Urzędni­
cy władz rozmaitych i Obywatele. Salę zdo­
b iły  wizerunki : N. Cesarza i Króla ALEXAN­
DRA, k tory potwierdził ustawy Towarzystwa, 
oraz Miłościwego panuiącego MONARCHY i 
Jego pierworodnego Syna CESARZEYVTCZA. 
Członek Towarzy: Szymon Kaśsyanowicz czy­
tał przez siebie ułożone Sprawozdanie , k tó re ­
go główniejsze Wyjątki przytaczamy: „Liczba 
ubogich , oboiej p łci utrzymywanych ciągło w 
donm Towarzystwa, wynosiła w roku zeszłym 
°*ób blisko 400. W  niej mieścili się ty l­
ko taCy nieszczęśliwi, k tórych starość , kale- 
Owo, lub. nędza, pozbawiły wszelkiego sposo­
bu do życia i przywiodły ich pod opiekę Do­
broczynności. Lecz nic tylko kaleki i starcy 
zn aj dowali przytułek  w tym Instytucie, b iedne 
także sieroty opuszczone w dzieciństwie przez 
rodziców i same na świecie zostawiono losowi, 
równeż m ia ły  prawo do i ej opieki. Towarzystwo 
“ owiem przychodząc na pomoc pierwszym, nie 
mogło icj odmówść-drugim, które tcui gódnicj- 
»*c by ły  politowania, ze zaledwie przychodząc 
na świat, i ieszczc nie poznawszy życia, pierwej 
poznały niedolę. W yda tk i  i koszt na utrzy­
manie całego Instytutu w rokii zeszłym wyno­
si.y  ogólną summo złp. 11 1,773 gr, l .  W  ro ­
ju także npły niońyin toż Towarzystwo nieogra- 

•'n.zało sio li tylko na rozciągnieniu swoicj o- 
1 e ' na(J ubogiemi w Instytucie, lecz prócz

tego chętnie śpieszyło na ratunek nierównie 
większej liczbie nieszczęśliwych na m ie śc ie , i 
niosło im pomoc i wsparcie. Jakoż, za pośre­
dnictwem swoich Opiekunów Cyrkułowych, T o­
warzystwo powziąwszy przekonanie o stanie ich 
ubóstwa, udzielało sta łe  wsparcie pieniężne dla 
osób 40, od zł. 6 do. 18 wynoszące. W s p a r ­
cie żaś tego rodzaiu na raz ieden, w różnych 
kwotach otrzymało osób 400, a wydatek na ten 
cel poniesiony, uczynił zł. 5132 gr. 16. N ie ­
szczęśliwe także wdowy i matki obarczone po ­
tomstwem, kalek i  i starcy nie mogący pracą 
r ą k  zarobić na własne Utrzymanie, w liczbie o- 
sób 700 , pobierali z Instytutu porcje żywności 
w naturze. Nie m a łem  również wsparciem dla 
b iednych  by ło  udzielanie k a r te k  na bez p ła ­
tne lekarstwa. Dobroczynni L ekarze  Członko­
wie tego Towarzystwa, gotowi w każdym  razie 
nieść b iednym  swoią pomoc i radę ,  zapisywali 
dla nich n:i koszt Towarzystwa lekarstwa i r a ­
towali od zguby tych nieszczęśliwych, którzy zo- 
stsiąc w ubóstwie i nędzy, na domiar swoiej n ie ­
doli , złożeni byli na łożu boleści i nie mieli 
żadnych środków utrzymania gasnącego żyęia. 
W łaściciele  Aptek, za dostarczanie lekarstw u- 
bogirn, niektórzy całej swoiej odstąpili na k o ­
rzyść Instytutu należności, niektórzy połowy, lub 
przynajmniej znacznego procentu. W sparc iem  
tern, Wspomożono osób 1281, a koszta za nie wy­
nosiły złp. 2201 gr. 7. Prócz tego Towarzy­
stwo zakupiwszy z zebranych sk ła d ek  drzewa 
o pało wego, wzmogło takowym w czasie zimy roku  
uplynionego, b iednych rodzin 328, z dodaniem 
do każdej sztuk: drzewa po złotemu za porą­
banie; a wydatek na ten przedm iot uczynił 
z ł .  3083 gr.  1. Tak  więc Towarzystwo Do- 
broczyn: z swoich funduszów i ofiar, utrzymując 
ciągle w Instytucie blisko 400 osób, wspierało 
nad  to na mieście : Pieniędzmi ciaude osób 40.
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Pieniędzm i na raz iedcn <100. Żywnością w na- 
turze /00. Lekarstwami 1281. Drzewem opa- 
łowem 328. Czyli wspomogło za clomem Insty­
tutu razem Osób 27£9. Do lego la k /e  dodać na- 
M y ,  że W y dzia ł  Zupy Rupifordzkiej, znacznie 
Towarzystwu przyszed ł w- pomoc, żywiąc naj­
biedniejszą klassę ubóstwa, któremu w ciągu ro ­
ku upłynionego rozdano porcji zupy 50,174.“  
Naslcpmc ydczytano spis potwierdzonych lub 
nowo wybranych Urzędników Towarzystwa, po- 
ezem W ice-P rezes  JW . J e n e ra ł  Jazdy, C z ło ­
n ek  PLady Stanu Urabia Ożarowski, który od 
czasu objęcik steru w tem Towarzystwie, z n ie­
złomną gorliwością, hojnemi darami, wpływem 
u dostojnych Osób i radą, pomnaża dobro In ­
stytutu i przyczynia się do utrwalenia iegó za­
miarów; z łoży ł dzięki wspieraczom cierpiącej 
ludzkości i wyrazami pochodzące mi z serca li­
tościwego zachęcał do c iąg łych 'o f ia r  dla n ie ­
szczęśliwych. W ym ien i ł  zasługi Członków I n ­
stytutu, którzy z wzorową gorliwością przyczy­
nili się do wsparcia mieszkańców nadwiślań­
skich , ostatnim wylewem uszkodzonych. Doniósł 
ważną wiadomość, że Towarzystwo Dobro; u- 
tworzyło 6ty wydział, maiący nazwisko ochro- 
ny. D robne dziatki ubogich wyrobników ca ło­
dziennie pracujących, będą m ia ły  przez czas 
pracy  swych rodziców, stosowne zabespiecze- 
nie, pokarm  i naukę. Nakoniec odczytał śli­
czną powiastkę wierszem, ułożoną przęz iedne- 
go z czcigodnych członków Towarzystwa. JO. 
Xźę Jegomość Zwiedził wszystkie Sale i szkó ł­
kę, kosztował potrawy ubogim będącym w tern 
schronieniu przeznaczone, znalazł ie wy śm ie- 
n itemi, i raczy ł oświadczyć z wszystkiego o czem 
p rzekona ł  się osobiście, rzeczywiste zadowole­
nie. Ta b łoga chwila długo będzie pamiętną.

Wczoraj w kościele P op a idu is k im, w czasie 
summy grano Mszą Hajduna  D. minor; a w ko ­
ściele XX. Karmeliió:v na Krak; Przed; w k tó­
ry m  obchodzono oktawę Ś. B a r t a  r  y , w czasie 
summy grano Mszą Szydermaicra in C. W  ko ­
ściele X.X./Jiiarćw wykonano Mszą J. N. Rostwo­

rowskiego^ i Hymn* na sopran solo z tpwarzy* 
szenicm chóru Fr.  LacKncra.

Wczoraj liczne zgromadzenie znakomitych o- 
soh, D.un i m łodzieży p łc i  o b ie j ,  znajdowało 
się na świetnym wieczorze u J JO .  Xtwa Ichmośc 
IN a m i e s t n i k os t w a. Zebranie to pierwsze 
teraźniejszej zimy, rozpoczęło okazale kolej o- 
t tych pięknych zajmujących zabaw , którem i 
Dostojne Gospodarstwo z niewyczerpaną gościn­
nością, uprzyicmniać raczy towarzystwu W a r­
szawy, zawsze mile przepędzone w domu Ich 
godziny. Ubiory kilkudziesięciu dam obecnych, 
wszystkie naznaczone Cechą, gustu i uważane'pod 
ścisdemi prawidłam i mody, wróżą p iękne na- 
dzieie toaletom nadchodzącego karnawału. 
Barom etr  zaczął od Wczoraj wskazywać pogo­
dę, co wróży .przymrozki. —  Onegdaj rozstał 
się z tym światem ś. p. Józef Gross Sekretarz 
Kominjssji Cent: luk  w: Król: Polskiego. S tro­
skany Ii rat z familją zaprasza znaiomych i p rzy ­
jaciół na cTportacją zwłok jego dziś o godz: 3 
z p o łu d :  z 'kaplicy XX'. Reforma łów na smętarz 
Powązkowski. -r~ Pozostała Fam i Ij a po ś. p." Mi­
chale Pozarzyckim, zm arłym  onegdaj w wieku 
lat 81 życia,' zaprasza krewnych i przyjaciół 
na export acją ciała, dziś o godz: 3 z południa 
z domu przy ulicy Karmelickiej N r  2484, na 
smętarz Powązkowski odbyć się maiacą. —  
W czoraj w Redakcji  Kurjera złożono zł. 5 dla 
Instytutu moyal: zan: dzieci,  od Szwajcara za 
przechowanie u s iebie drzewa k radz ionego .—  
W czoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani : po 
K rzyżyka zło tym  wszyscy," a oddzielnie JParnia 
Daszkiewicz i JP. Żółkowski} zaś po Icku  JPaa-  
na Paulina Riwoii.

A ng lja .—  Królowa 29 z. m. p rzybyła  z PVind- 
som  do Londynu , gdzie na posiedzeniu Bady 
tajnej uchwaliła dalsze odroczenie Parlam entu 
do 5 Lutego.' Później na pokojach przyjrno- 
witła nadzwyczajnego Posła tureckiego Reszy" 
da  Baszę, który składaiąc  Krojowej swoie li* 
sty wierzytelne, złoży ł zarazem kosztowny na­
szyjnik ozdobiony brylantami, iako podarunek-
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od Sułtana. Dawny Poseł turecki Sąrim  Efert- 
d i  m ia ł  zaraz pożegnawcze posłuchanie, w tych 
dniach udaie się do S ta m b u łu  na, urząd R ad­
cy stanu, iego Sekretarz Serim  E fc n d i  udaie 
się do Paryża, iako Sekrątarz legacyj:, w tym ­
że dniu Królowa przyjmowała ieszcze kilku 
innych Posłów. —  Lord D urham  zawinął iui  
do P lh n u tu ;  dzienniki niinisterjalne zbiiaią w ie­
ści że Namiestnik irlandzki ma być iego n a­
stępcą w K anadzie. —  Na kolei żelaznej z L i-  
w er polu. do M anczaster , od czasu iej otworze­
nia to i es t w przeciągu lat 8, przeieżdżało 5 
miljonów ludzi, a tylko 2 razy zdarzyły  sig 
nieszczęśliwe przypadki przez uderzenie po­
wozów o siebie. —  Załogi Irlandzk ie  udaia.ee 
s>g do K a n a d y  na wzmocnienie tamecznej ar-  
niji, nie będą zastąpione przez milicje angiel: , 
&dyż to m ole  tylko nastąpić w przypadku woj­
ny z iakiem obccm mocarstwem .—-Dziennik 
Liw arpolshi przytacza za rzadkość, żc w prze- 
c,ągu 5ciu dni nie zawinął żaden statek * po­
r o d u  przeciwnych wiatrów, gdy  zwykle tarnc- 
czny port iest napełniony iakby lasem masztów.

Rząd B ra zy lijsk i  zaciąga korpus ochotników 
* 3,000 ięlandczyków i niemców. —  Mijicja an­
gielska niedawno rozwiązana, znowu ma być 
u''sądzoną. •— 29 z. rit. panowała gwałtowna bu- 
r ^’1 ]* grzmotami i błyskawicami w L on d yn ie  i

Francja. —  Xiążę Choileul (Szoazel) Ac!ju- 
"nt Króla i Gubernator L u w ru , u m a r ł  w tych 
niach, maiąc Jat 82. —  Pogrzeb Marszałka

b. m., gdyż chc;'1
J i i  i  0 4 . — — X

, j 06a“  * os ta ł  odłożony na 9 1 
^cneiałow; Jacquem inot (j/jak m ino) zostawić czas 

m °*>* *najdować sio przy tym ob rzędzie .—  
j, e' ***• wydano rozkaz dzienny, w edług któ- 
n Wortorn n i c  wolno udzielać żadnych in- 
®uia 1 t ,u ^ cj'> '"L któro oficerowie rozpi- 
slrzćl a ' ’ który  wydał ustną instrukcje
Otrrn i'1 ^ kto zechce g wałtem wtargnąć do
Pi  i C U> » Stal 'v.ykrcślony z listy armji. —-  W at-  

- czy P. D u p in  (Djnpe) bodzie znowu obra- 
e,ese,B 1,LJ  deputow:. —  Z A lgieru  do­

noszą, że A b  dc l K ader  ciągle oblega M ajde- 
hę; oblężenie trwa iuż 5 miesięcy. Pogłoski 
rozsiane przez Arabów iakoby poniósł znaczne 
k lęski,  by ły  zmyślone. To miasto iest źle , at- 
takowane, gdyż A h d e l K ader  ma tylko z soba 
4 armaty, a z tych tylko 2 służą do użytku. Za­
łoga  wynosi tylko 500 ludzi,  a wojsko oblega- 
iące 4000. Kilka źle podłożonych min m ało  
szkodziły okopom, a wyłom iest tak m ały ,  że 
nie można odważyć sig do Szturmu.—  P. Thiers 
Z swoią m ałżonką 30 z. m. znajdował się u K ró­
la . —  Zawiązała się kommisja w celu wzniesie­
nia pomnika Doktorowi B roussa is  (Bcusse).

I lisżp a n ja . —  W  Sew illi wybuchły także za- 
migszania, iunta przedsięwzięła tak  upowsze­
chnione prawo odwetu. —  18go z. m. oddział 
Karlistów zbliżywszy sig w nocy do brzegu rze ­
ki pod B ilbao , d a ł  ognia na statek angielski 
K om eta , w skutku tego 2gi Oficer na statku 
został tak niebezpiecznie raniony, iż watpia o u-
trzymąniu go przy życ iu .—- Statek parowy Iza ­
bella zabrał nowe .statki karlistowskie pod S a n ­
tander. —  Nota przesłana przez Xigcia Frias 
mocarstwom należącym do poczwórnego przy­
mierza, zawiera : „F ranc ja  obsadzi Biskaig i Na- 
warrg korpusem  20,000 wojska, a warownie w  
Katalonji korpusem  10,000; . Anglja przyślą 
6000 wojska do W alencji ,  a Portugalja 8,000 
Wojska do -Estramadury.u

N iem cy.—  W  armji B a w a rsk ie j ogłoszono 
znaczne awanse.—• Xźna N a ssa u ska  p rze ież -  
dżaiąc się 1 b. m. w- W iesbaden , w skutku z ła ­
mania się poiazdu, skaleczyła się lekko , zaś 
Xżę M ik o ła j  niebezpieczniej iest raniony.

T u rc ja .-— Wice-konsul angielski w Now iSa- 
zarze  w Serbji,  P. JFctsewich, w skutku poró­
żnienia z tamecznym Rasza, został przez Lud wy­
gnany.—-  16gó z. m. wybuchła w Jerozolim it 
zaraza, nazaiutrz iuż było  14 chorych .—  Ib ra ­
him  Basza ogląda teraz p race  fortyfikacyjne w 
B u lek  B o g h a z .

Rozm aitości.—  Niedawno k ilku  Aientów po­
licji zatrzymało na nowym mos'cie w Paryża
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powóz iaćtący galopem , ale iakieS było  ich za­
dziwienie, gdy poznali, ze w łaścicielem  tego 
powozu b y ł sam P re fe k t policji; len przyznał 
Sc iest w innym i k aza ł aby w tej m ierze sp i­
sano pro tokół. —  Sławna wróżka Panna Lenor- 
metredkoslrzegła. w pism ach, ze n igdy  nie m iała 
uczennic i ze w krótce wyda swoie pam iętniki. 
—— M łody Baron K a n d ja  m ia ł iirź wystąpić 
w teatrze opery w ielkiej w Pary/m, przyiąwszy 
nazwisko M a fio , i pozyskał nadzwyczajne o- 
k lask i. —  Gazeta M arsylska opowiada następu- 

' baca bajkę : W  d w o r n o  pokazuią teraz K o n ­
dora  największego z gatunku Sokołów . D łu ­
gość od końca iednego sk rzy d ła  do drugiego 
m a stóp 32. C hłopczyna z południowej A m ery­
k i,  12 ła t m ający, iest iego przew odnikiem  i 
ie&dźcem. Rzuca się na. g rzb ie t p taka, obejm u- 
ie  iego szyię i za pomocą kolca daie mu znak 
do lotu. S okoł m ajestatycznie wzbiia Tsig do 
góry , najprzód powolnie i ociężale, trzepocząc 
sk rzy d łam i, potem  dostawszy się na wyższą at­
m osfero podwaia szybkość; nakoniec znika w 
ob łokach  iak  czarny punkcik . K iedy iego śm ia­
ły  ieździec chce na ziem ię, g łaska ptaka po 
głow ie i liie ru ie  iego kolcem  do woli. N ied a­
wno tym  sposobem  po lec ia ł z Liw orno  do Flo­
rencji i ieszcze teg oż dnia w rócił do Liw orno, 
z świadectwem zaopatrzoncm  pieczęcią od w ła­
dzy we F lo rencji, źe b y ł w te j stolicy.!! —  Zno­
wu kochanek  Królowej W iktor] ii G dy taż Kro- 
lowa znajdow ała się w tych dniach na nabożeń­
stwie w kościele w W in d so rze , m łody  człow iek 
ośw iadczył iej swoie h o łd y , chciano go areszto­
wać, ale na przyrzeczenie że bezzwłocznie W in d ­
sor  opuści, został uwolniony. —  Dom handlo­
wy w Londynie z. m. m usiał opłacić porto za 
p ak ie t otrzym any z K a lku ty  4560 »ł. —  W  wio­
sce Szcders  w H rabstw ie S om erset, 4 kobiety  
w pierw szych dniach z. m. porodziły  (k ażd a) 
b liź n ię ta .—  D la • fab ry k  w. N efłon ie  buduie się 
kom in wysokości iaiklów 132 i pól.

PRZY IECH A LI do W ARSZA\VY.
B a d en i  Ju lja  R a d c z y n i  S tanu  z K i t l e ;  K ic k a  N a la -

Ija Hrabina z Suchowoli; Jawornicki Paw eł  Dzie: z 
Strzałkowa; Podkański Eranci:  Dzie: z Polworowa; 
Bykowski Alexan: Dzie: z Mszczonowa; Lebelt  Jan  
Dzie: z Biota; Sokołowski Fran: Dzie: z Płocka; Sie­
mianowski Ma ury: Dzie: z Brok; Radży miński Wir.c: 
Dzie: zBrzyszczc; Rościs$ewski Józ: Dzie: z Biskupic; 
Niemierycz Alexan: Dzie: z Modzel; Lasocki August 
Dzie: zDrewnowa; Jabłoński Stani: Dzie: zW ołow ic,

D O N I E S I E N I A .
Zginął  L I S T  Zastawny na złp. 1,000, Nr 210,606 

Lii: C. bez kuponu. Ł askaw y  znalazca raczy oddać 
do W . Karw osieckiej pod Nr 1343 przy  ulicy Ślo 
Krzyzkicj,  za nagrodą przyzwoitą.
Sĵ a Eggą Pantaljon mahoniowy o Gciu oktawach, iest 

do sprzedania w domu pod Nr 1355 przy U* 
i iJcy W areckiej,  za dukatów 3 5 ;  wiadomość 

u Gospodarza domu.
W  dniu 7 b. on. i r. iadąc dorożką z ulicy Targowej 

na Zakroczymską, zapomniano 12 NOŻY i tyleż WI- 
DELGY, do deseru w srebro oprawnych, na trzonku 
wyrobiony deseń, w pudełkach. Uprasza się Doroż­
karza,  aby takowe oddał pod Nr 957, ulica T a rg o ­
wa, za nagrodą rubli 2óch; gdyż o tom stosowni 
zastrzeżenie nastąpiło w właściwych miejscach.

Do Składu A. Kuchnrkina przy ulicy. Nowo* 
senatorskiej w domu Begka pod Nr 477 Lit: A•» 
nadszedł Cty transport KA W  JO R  U Ągtr»* 
chańskiego małosolnęgo, i prasowanego, Ł o som 

sia marynowanego i Jesiotra  wędzonego; gdzie wsp0" 
ranionych a r tykułów  po cenie miernej dostać rooż»a* 

Dziś rano zimna stopni 1. Wczoraj w polu: ciepła 1' 
T E A T R  W I E L K I .  J  ulro, 15 raz M arnotraw ca- # 
Ulubiony K W A R T E T  JPanien  Pauliny P ra jss  1 

S zw a rc , dziś w Kesta iraćji  w Hotelu Lipskim pr* j 
ulicy Bielańskiej, zacznie się o 5tej z południa.

Ju tro  w Kawiarni Literackiej przy ulicy Podw a^  
pod Nr 525, 2gi dom od ulicy Kapitulnej ku K r0- 
łowi Zygmuntowi,  familja Iicsler , grać i śpiewać btr 
dzie od godziny 6tej. Przytcm dostać można P O ^ '  
CZ U II1SZP AŃS K I E G O .

Dziś w Kawiarni pod znakiem L W A  obok Zanik1’’ 
na przeciw Króla Zygmunta  Ńr 365,  K W IN T Ę *  
K u b e łk i,  odegra wyiątki z ulubionych Oper, o1’** 
W alce  salonowe i lszy raz nowego Mazura K u in w sit i eg0' 

Dziś w Kawiarni w doipu narożnym Lilpopa p1’? ' 
ulicy Bielańskiej i Tłómackic.go Nr 600, familja A1 
tnerow, z Czech w tych dniach do W arszawy przy !>5 
pierwszy raz śpiewać i grać będzie na Arfacb* .

.Jutro w handlu M a iw  sic iego p i 'zfai liay Be, dum 'S  k l ̂  
Zaiąc zkapr-. : ,  Polędwica zp iu re  kartofla:,  P [cCi^  
hu za r-, Pekelłejsz na gorą: z chrza:, Potrawa i 
ty po raijziw ił  ; Rozbralel faszero:, i Befsztyk z ser°


